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Miejsce i czas wydarzeń Puławy, II wojna światowa

Słowa kluczowe projekt Tajne nauczanie. Cisi bohaterowie, szkolnictwo, II
wojna światowa, tajne nauczanie, życie podczas okupacji,
okupacja niemiecka, Puławy

 
Pan Gronert był granatowym policjantem, ale jego synowie uczyli się na
tajnych kompletach
Druga  grupa  moich  kolegów ze  starszego  kompletu,  też  miała  takie  przeżycie
traumatyczne bardzo. Uczyli się niedaleko, w domu mojego kolegi. I też była lekcja
chyba języka polskiego. I wśród tych uczniów był syn granatowego policjanta, który
działał na dwóch frontach –bo był w AK, nazywał się pan Gronert. Bardzo przyzwoity
człowiek,  był  w policji  granatowej,  jeździł  z Niemcami.  Miał  dwóch synów - jego
młodszy syn chodził ze mną do jednego kompletu, a starszy do starszego kompletu.
Tamten był kaleką, w ogóle nie mógł się poruszać bez kul. No i odbywają się lekcje, i
raptem ktoś dał sygnał, jakiś taki umówiony, i oni wszyscy patrzą, a tuż za oknem -
bo  dom  stoi  przy  ulicy  -  stoi  grupa  Niemców  pod  oknem.  No  więc  popłoch
niesamowity, ale po cichutku zaczęli wszyscy ulatniać się na podwórko. Ten chłopak,
Marian, bez kul za stodołę przez podwórko kawał drogi przebiegł. Co może trauma
zrobić? Wszyscy ukryli się gdzieś na podwórku, a Niemcy stali. Okazuje się, że była
burza,  ulewa  straszna  i  Niemcy  schronili  się  pod  okapem  tego  domu  przed
deszczem. Na szczęście zaraz poszli dalej i  uczniowie wrócili  do kontynuowania
zajęć, ale było to straszne przeżycie, które pozostawiło ślady. Ten chłopak już później
potrzebował  kul,  żeby wrócić  do domu,  ale wtedy to  bez kul  pobiegł.  I  w takich
warunkach uczyliśmy się, w ciągłym stresie, bo nie było wiadomo co nas czeka. 
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